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Poniedzialek 12-go listopada 1917 r. Nr. 260. 
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wychodzi codziennie z wyjątkiem dni poeŚwiątecznych © godzinie Ś-ej rano — Cena numeru 14 halerzy — 12 tenigów 


Redakcya i Administracya w Dąbrowie ; 
Prenumerata: y y 3 
W Dąbrowie miesięcznie 3 K.; kwartalnie 9 K.; z priesył- 
ką pocztową mies. 3 K. 50 bəl; kwartainie 8 e 50 hal. 
W okupaeyi niemieckiej miesięcznie 2 Mk. 60 fen.; kwar- | FILIA w Będzinie plac 3-go Maja Cukiernia 


CENY OGŁOSZEŃ: Na I-szej stronie za wiersz pe- 

ul. Króla Sobieskiego 2; otwarte od 8 rano titowy 3 Kor. — Na stronie III-ej za wiersz 1 Kor. 50 kał. 

do 6 wieczorem. Nadesłane za wiersz 2 kor. — Ogłoszenia zwyczajne ma 

IV-ej stronie za wiersz półszpaltowy 60 hal. — Drobne ogłe- 
szenia po 10 hal. za wyraz. Najmniej 1 Ker. 


Wyrazy tłustym drukiem podwojnie. 


talnie 7 Mk. 80 fen. Za dostawę do domu dopłaca się W. Czerwińskiego. 
miesięcznie 50 hal 
AND nA 
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Propozycye pokojowe kongresu R. R. i Ź. Zniesienie tajnej dyplomacyi. Dalsze 
10.000 jeńców na froncie włoskim. Zegrożeni cudzoziemcy w Petersburgu. 
t Legionów. Osiągnął też rezultaty. która w histo- 


t nietylko lmi Piavy ale naweti Wenecyi wobeci n-i A i i 
W parlamencie austryackim toczyła M lain Eo BEE, państw fona 1. Ocze-| p, ; py ald an kwi m ae. 
przedwczoraj dyskusya nad sprawą polską ząkują zastanowienia włoskiego odwrotu dopiero | p esie SP) A p R ke sę bo z a 
powodu znanych pogłosek o załatwieniu jej wEnad Adygą, co do czego ma być miarodajnaj A a TE ses g dd? Sk p: 
myśl programu polsko-anstryackiego. wola sprzymierzeńców Włoch, którzy stosowne 7 pieni APRA który boae udo arni 
Ciekawe i charakterystyczne są interpela- pole dilz skutecznej ofenzywy upatrują dopiero! Aei palrafiby postawić prawidłowo i po- 
cye, które wniesiono w tej kwestyi, zwłaszczajw terenie z drugiej strony prowincyi wenec Ha J 


: RE a ke : sk "sprowadzić energicznie“. 
interpelacye słowiańskie, stawiające w jaskra-i kiej. Jak wiadomo Berlin czyni trudności, ce 
wem świetle t. zw. 3 


„do swej zgody na kandydaturę hr. Tarnowskie- 


jm = ATA PODAC 


Na froncie włoskim ' smutnego przesiłenia w Legionach, hr. Tarnow- 


|| 4 |) u | e . A, a ge . . - 
7 7 Pi odbywa sie dalszy mogrom Włochów. Pisma SKi działał z niezwykłem poświęceniem dla ra 
: O: y OT EPER now. LISMA towania zagrożonych w swym bycie i rozwoju 
' : donoszą z Lugano, że możliwem jest wydanie; 


` 
E A 
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; ; R l TLA i go; Rada Regencyjna nie ustępuje i w dalszym 
g0sicarnć gastowiańską: 0 kierownika rządu ciągu przy swym żądaniu obstaje. 
Ledwo bowiem zaczęto mówić o Polsce, poiskieng Społeczeństwo polskie z niecierpliwością 
w te pędy zgłosili się „bravia Słowianie“ nie PRZEZ oczekuje rezuitatu tych przetargów. Sprawa 
z pomocą tylko z pytaniem: „No, dobrze, bę:; (kierownika naszego pierwszego gabinetu mini- 


dzie Polski, a co będzie z nami*? BE a koja 4 E Roz nej i W iedniem, | strów jest jednym z probierzy stosunku Nie- 
Naturalnie nie ich to nie obchodzi, że; WAŻY mae o t polskiego premiera’ miee do Państwa Polskiege. Ewentualnie bez- 
* . . z b AUR AGH à * pe r +2 a . Ó = . w 
powstanie Polska, a więc jednego państwa sło- W BISTTOW. Maca hegencyjpa przy Sunym po-; względne przeciwstawienie się Berlina w tej 
żański j i iecei yparciu szeregu stronnictw aktywistycznych, aforran: ; : : ak 
wiańskiego jest jedną gwarancyą więcej dla i b ed : 4 s r myc” disprawie woli ogółu polskiego, wywołałoby w 
. z . > a . . F J x z e a - a . . 
sprawy słowiańskiej— „bracia słowianie, „bramy PTO Cne Sony IDnych POSKCA ozya” Polsce wrażenie bardzo ujemne. 
cia ukraińcy* i cała reszta godnej słowiańskiej į KÓW, zażądała uznania przez rządy mocarstw 4 


i i a aR ¿ceniralnych kandydatury br. Adama Tarnow-$ pz 
Rano A p podstawić nóżkę. SER na to wysokie stanowisko. Społeczeń- ; z Pa 
: „stwo polskie stoi bezwzględnie za tem żąda- | japonia ky WOME 
socyaliści niemieccy ¿niem swej dzisiejszej najwyższej władzy naro-; , a » E 
sdowej i państwowej. Powody tego s M europejskiej. 
w programie niemający nic przeciw wolnościynacisku na kandydaturę hr. Adama Tarnow-? i 
narodów czynią zasłrzeżenia co do gospodar- | skiego są słuszne i poważne. Trafnie ujmuje) „Dziennik Kijowski* z 21 października do- 
czej strony odłączenia Galicyi od Austryi. ije „Nowa Reforma* w następującym wywodzie. : nosi: l 
l Co do Polski zaś całej to boli ich przyszły | „Aaam hr. Tarnowski posiada rozległe do-{ Z powodu częstych wzmianek prasy ro- 
jej ustrój monarchiczny, rzekomo Polsce narzu-fświadczenie i rutynę administracyjną. Co waż- i syjskiej i zagranicznej o możliwości ściągnięcia 
cany. Bół źle udany, gdyż troskę o nasz ustrój jniejsze—jest on wybiinym dyplomatą, wyro-jJapończyków na europejski teatr wojny — w 


państwowy mogą nam zostawić. W gruncie ;bionym w tak wielkiej szkołe dyplomatycznej, związku z wypadkami osialnich miesięcy—ko- 
rzeczy krzywią się, antianeksyonistyczni „socya-tjak austryacka, nadto zaś jednym z nielicznych, irespondent piotrogradzkiej agencyi tełegraficz- 
liści na odłączenie Galicyi... i iktórzy w ciągu tej wojny uwieńczył: swoją jnej prosił o wyjaśnienie naczelnika japońskiej 


Inaczej pisze w tej sprawie ; działalność wielkim sukcesem, jakim było do-f misyi wojskowej przy sztabie wodza naczelne- 
F. ; prowadzenie do skutku sojuszu z Bułgaryą.  ;go, generała Rakanajaki, który oświadczył, że 
organ ministerstwa spraw zewnętrznych, Zadania pierwszego rządu polskiego będą; pie przypuszcza takiej możliwości oraz nadmie- 


ż f bardzo rozliczne i trudne. Najważniejsze jed-znił, ż "mia je ska istnieje wyłącznie d 
„Fremdenblatt*, w którym czytamy: ; TE |= SE as l < | jed gnił, że armia japońska istnieje wyłącznie dła 
BoE: ś j ~- Dak i najtrudniejsze zarazem znajdują się bezżobrony owcyzny, b j. dla wojny na terytoryuma 
„rolska jest państwem samodzielnem. No-j.4,;-,; Jadzi RE RO JĄg M i "JA PE AR wę: GA : Sa 
wi władcy Rosyi przyznają narodowi polskie |wątpienia w dziedzinie stosunków międzynaro-żwschodvie'n. W innym wypadku trzebaby ją 
- ZE AE > z 3 : s . A 3 Ę a. A WET Eo 
mu prawo rozstrzygania o własnym przyszłym | 97h naieżą z natury swej do tej dyscypli-; zasadnicza zreorganizować. Udział Japończy- 
($ Ę » 21 zt ów "r ZANE atli 4 LĄ D R z i 
losie. Niemcy i my liczyliśmy się z życzeniem S politycznej, którą ze wszystkich współczes-;ków na europejskim teatrze wojny wstrzymał- 
polskiego narodu i uznaliśmy jego a dziel. FT" Polaków w najwyższym stopniu władażby produkcyę inateryałów wojaw:nych dla sprzy- 
ną państwowość. Jeżeli Polska w dniu en) poŻEE hr. Tarnowski. , , f? mierzeñców, rozsiroiłby przewóz wojenno-prze- 
cia pokoju wyrazi życzenia ściślejszego związ-? a REL A aaeci M PA Ask n aE a ZE 
ku z Monarchią, to nie będzie a powo voa Jaa t EN A mł R] a ROR Ep SE o a 
du do odepchnięcia wioóer SK Polska | 702l które kierownik rządu polskiego bẹ- ;trzenia arni rosyjskiej i ludności z zagranicy, 
; GET - =P $ i dzie musiał rozwiązać jeszcze ie wojny,i a w zimi do dysuc i istniei 
jest panstwem samodzielnem i z nami zaprzy-i usii iązać jeszcze w czasie wojny,gzwłaszcza w zimie, gdy do dyspozycyi istnieje 


a: ; 2? fa już ieczni wań j :h.fi roga Sybaryisk u komunikacyii zaa- 
jaźnionem. Będzie ona sama o swym losie ja już koniecznie podczas rokowań pokojowych.|jedyna droga sybaryjsza dla Komunikacyii zao 


rozstrzygała* Powierzenie tych wszystkich kwestyi br. Tar-j patrzenia. i 
zab gnowskiemu byłoby zatem uzasadnione nietyiko Prócz tego istniejące między wojskami ja- 
W Rosyi ;jego faechowością, ale i tem, że jaxo dyploma-Rpońskim: i europejskini różnice w mowie,zwy- 


„ta najwyższej rangi należy on niejako do ce-|czajach i właściwościach narodowych mogą 
rewolucya bolszewicka znajduje się jeszcze w |chu tych właśnie, którzy o sprawach między-|umniej -zyś warlość dzielnych wojsk przy wspól- 
stadyum zamętu. Podobno utworzył się nowy:narodowych będą w pierwszym rzędzie decy-juych operacyach i dlulego państwa wojujące 
rząd, na którego czele jako prezydent mini-Ędowali, czy to na jakims kongresie, czy w in- powinny nieść na dalekich tyłach dostateczne 
strów stoi Lenin; generalissimusem jest Trocki. dywidualnie prowadzonych rokowaniach. podsi:vy w najezerszem znaczeniu tego słowa. 
Krążą pogłoski o schwytaniu Kiereńskiego i o-| Dalszą, niezmiernie doniosłą kwaliiikacyą | Gene”.! zapewnił, że Japonia zazdreści Stanom 
sadzeniu go w twierdzy Piotropawiowskiej. |hr. Tarnowskiego na stanowisko premiera, jest Zjeduoczonym, które zdobyły się na urzeczy* 
wole ENEA kodon PER jego znany i tylokrotnie wypróbowany a: E a przyjęcia czynnego AREN 

y pomocy koalieyi i kozaków. nek do sprawy wojska polsisiego. W ezasielłu w rozstrzyganiu zagadnień wejny światowej. 
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PETFRSBURG. (PAT) 


Kongres Rad Ro-fzawiadomień, 


jakoteż, drogą wymiany zdań 


tników i Żołnierzy przyjął i ucbwalił zarys na-fprzez zastępców różnych krajów lub drogą kon- 


stępujących prepozycyi pokojowych: 

Rząd robotników i chłopów stworzony 
przebiegiem rewolucyj w dniaca 6 i 7 listopa- 
da 1917 r., opierając się na Sowiecie proponu- 
je rządom wszystkieh krajów 


ferencyi tychże zastępców. Aby tę wymianę 
zdań ułatwić rzęd zamianuje qGełnoemeceników 


w krajach neutralnych. | 


Rząd proponuje rządom wszystkich krajów 


prowadzących | w mieszanych w wojnę natyonmiastowe zawiaszonise 


wojnę, aby bezwiocznie przystąpiły do ;wypo-ihroni przyczem jest zdania, że powinno być za- 


wiedzenia zdania w sprawie doprowadzenia do 
pokoju. 

powiedziane w tym projekcie: 

Pod aneksyami względnie pod przywłasz: 
czeniem sobie cbszarów przemocą rozumie rząd: | 

wszelkie wcielenie małego, słabego narcdu 
do wielkiego, potężnego państwa, bez jego 
zgody; 

zatrzymanie przemocą któregokolwiek na- 
rodu przez jedno z państw; i 

odmawianie ludności wbrew jej objawio- 
nej woli prawa do przeprowadzenia głosowa: | 
nia ludowego; 

odmawianie wyprowadzenia wojsk okupa- 
c; inych; | | 

wreszcie odmawianie prawa urządzenia u 
siebie formy rządu. 

Rząd oświadcza, że wspomniane warun-; 
ki nie mają być uważane za ostateczne ich 
sformułowanie, że zgadza się z tem, aby zba- 
dać wszelkie inne dążności pokojowe, a obsta- 
je tylko przytem, aby te warunki z możliwie 
największyra pospiechem zostały zaproponowane 
przez 
skroś jasne, bez jakiegoś rysu tejemniczege. 

Rząd ze swej strony usuwa całą tajemną: 


i 


Fwarie ną 8 miesiące, 


kraje prowadzące wejnę, aby były naw-,? NYCH K CH ia 
| W dzielnicach robotoiczych panuje jawny bunt. i 


jako na okres czasu do- 
stateczny do doprowadzenia rokowań do do- 
brego końca. 

Rząd proponuje dalej, aby zastępcyżwszyst= 
kich narodów wmięszanych wojnę wzięli udział 
w rokswaniach pokeżowyca. 

Cdezwa, która szczególniej zwraca się do 
robotników Anglii, Framcyi i Niemiec kończy 
się siowami: „Problem uwolnienia ludzkości od 
grozy wojny musi być teraz ostatecznie wyto- 
czony ł rozwiązany”. 


Mozajka rosyjska. 


(Baryzady w Peterskurgu.—Przerwania Komunika- 


cyt. —Repubiika kubańska.. Nikt mie interesuje sig 
wojaą). 


KOPENHAGA.” Z Petersburga donoszą, że 


TADZE IB 


wybuchła tam wojna domowa. Na na wielu uli) 
cachiwzuiesiono barykady. Doszło już do kw 
du 


jokrotnych krwawych siarć wojska z tłumem. 


SZTORHOLM. Do „Stokholms Tidingen“* 


dyplemacyę i podkreśla swą silną decyzyę pro-| donoszą z Haparandy, że połączenie kolejowe 


wadzenia rokowań pokojowych otwarcie, 
bec całego 
przez poprzednie rządy po dzień 7 listopada 
uznanych zatwierdzić zawartych tajnych umów. 

Rząd ogłasza te tajne układy za nietstnie- 
jące i niswatna. | 

Rząd wzywając wszystkie prowadzące woj- 


nę narody do wdania się natychmiast w reke-$rosyjskiej i na prowincyi 
wania pokajcas oświadcza 7e swej strony goto-gLudność opanowana została przez 


wość urzeszywistnienia tej wymiany zdań przez 


wo-ipomiędzy Petersburgiem 
świata oraz ogłoszenia wszystkich j przerwanie. 


a Finiandyą zostało 


SZFOSRÓLM. Z Petersburga donoszą: 
Okręg Kubański ra, Kaukazie, ogłosił się re- 
publiką niezależną. 

GENEWA. Petersburski korespondent 
„Peł. Parisiena* okreśia położenie w  stołicy 
jako beznadziejna. 
jakiś fata- 

Wszyscy 


Uzm. Nikt nie interesuje się wojną. 


udzielanie pisemnych względnie telegraficznychi zajmują się tyiko sprawami żywnościowymi. 


Usiągnięcie 


FrOSELJBIZAT AUSTRYAKEECE, 


ATA 1a my 
N 10 |istopada. 


WIED 


NA FRONCIE 


ski. Silne wojska 
kie stoją rad delna Piave. 
straże tylne, gdziekolwiek 
ły odrzucone. ?o dziesięciodniowych ciężkich 


Nieprzyjacielskie 


walkach górskich, które zaczęły się zdobyciem: 


Monte Paraiba, a punkt kulminacyjny osiągnę- 


ły zajęciem wzgórz panujących nad doliną gór-ice powietrznej 25 przeciwnika. 
nej Piavs. zajęła wczoraj 94 dywizya piechoty 
Wigo i Piave di Cadore. Dywizya ta, które si-;skim ric 
wytrzymałość przezwy- 


ła bojowa i zawzięża 


ciężyiy największe trudności wzięła razem do 


niewoli 10,006 jeńzów, zdobyła 94 dział i nie-igórnej Piave. Po zaciętej walce ulicznej Assia-j piastowania urzędu duchownego, 


: 
WŁOS: IM. Wielki pochódń 
zbrojny w równinie weneckiej prowadzi sprzy-; 
mierzonych coraz głębiej w kraj nieprzyjaciel- ;Ć 
austro-węgierskie i niemiec- e 


stawiły opór zosta-; 


== 
2 ADENO UET ERES at mana 


Eer EOE BA 
OCEA EIL EOS m. mmm 


linii Piave. 


, Działalność artyleryi wzmogła się wzduž P] 
ʻi od lasu Houtkoulst po Zandvoorde do 
Urzędowo donosx4; | 


wiel- 
kiej gważlowności. 

Bataliony dolvosa:zie i gwardyjskie wraz 
z pionieramii częściami batalionu atakowego wy- 


przez artyleryę i 
Siine kontrataki nieprzyjacielskie powta* 
rzające się aż do nocy załamały się ze strata: 
mi. W naszem ręku zostało 240 jeńców w tem 
7 oficerów. 

Porucznik br. Richthoffen strącłh w wal- 

NA FRONCIE WSCHODNIM i macedoń 
szczególnego. 


"© rmana narrare TT A ETC 


kracyi rosyjskiej, prasa francuska w ostry spo 
sób występuje przeciw "Radzie Robotniczo-żoł 
Skobielewa uważają za podejrzane 
go osobiście. „Echo de Parig* określa go z lek 


ceważeniem, jako 52-letniego sekciarza, który 
musi być niemieckiego pochodzenia. „Journal 


des Debats“ pisze: Aby z Rosyi uczynić zno- 
mu pożytecznego uzionka koalicyi, należy prze- 
dewszystkim przywrócić w niej carat. 


ssiałńie rezerwy włoskie. 


LUGANO. Rząd włoski powołuje do służ- 
by wojskowej wszystkich do użycia broni zdoł- 
nych poddanych przebywających w neutralnej 
zagranicy. Także ponowny przegląd roczników 
1874— 1899 nasiąpi teraz z największym pos- 
piechem. 


cudzoziemcy zagrożewi. 


PETERSBURG 9.X1. Biuro Reutera dono- 
si: zastępcy koalicyi odbyli w angielskiej am" 
basedzie naradę nad sposobem zabezpieczenia 
koionii cudzoziemskiej. 


Projekt konstytucyi. 


Wielkie trudności nastręczała sprawa skła- 
senatu. že nie może być ciałem wyłącznie 
mianowanem, na to się godziłli wszyscy. Ale 
jedni domagali się aby połowa senatu była o“ 
dieralna, inni żądał, aby dwie trzecie człon= 
ków wchodziły do senatu na podstawie wybo- 
rów. Również skład ciał wyborczych, wysyła- 
jacych przedstawicieli do senatu wywołał dłu- 
gle TOZpruwY. 

O senacie traktują artykuły konstytucy i: 
47 i 40, Według tych przepisów jest połowa 
senatu obieralna. Czwartą część tych senato- 
rów wybierają właściciele większej własności. 
ziemakiej, czwartą organa samorządu wiejskie- 
go. Pozostałą liczbę senatorów z wyboru obie- 
rają organa samorządu miejskiego, właściciele 
większych przedsiębiorstw przemysłowych, właś- 
ciciele przedsiębiorstw handiowych i wyższe in- 
stytucye naukowe—w stosunku 6 do 5 od 1 de 
4, to znaczy, jeśli organa samorządu miejskie- 
go obsadzą 12 krzeseł senatorskich, to właści- 
ciele większych przedsiębiorstw przemysłowych 
wybrać będą mogli 10 senatorów, właściciele / 


przedsiębiorstw nandlowym 2, wyższe iastytu- 


leye naukowe 8. Druga pałowę senaiu stano- 


wią wiryliści i nominaci. Wirylistami są: peł- 
noletni książęta krwi (to znaczy członkowie dy- 
nastyi panującej), arcybiskup warszawski, o- 


jarły po energicznem przygotowaniu ogniem |prócz tego prezydent najwyższego sądu, prezy” 
minierki pozycye w lesie Chau-|dent najwyższego trybunału administracyjnego 


i prezes najwyższego w państwie stowarzysze- 
nia naukowego. 

Do nominatów należą: biskupi dyecezyal- 
ni katoliccy, obrządku łacińskiego, greckiego i 
ormiańskiego, mianowani przez. króla dożywot- 
nio w liczbie odpowiedającej mie mniej jak 
dwie trzecie dyecezyi, jeden przedstawiciel du- 
chowieństwa ewangelicko-«ugsburskiego i jeden: 


NA FRONCIE WŁOSKIM. Austro-węgier- | przedstawiciel] duchowieństwa ewangelicko-re- 


skie wojska dotarły 


do Val Sugana t doliny formowanego, mianowani przez króła na czas 


senatorowie 


czoną ilość karabinów maszynowych i miota- go zostało wzięte. Włoskie straże tylne, Które|w liczbie 14, mianowani przez króla na 10 lat 


czy miny. 

W dolinie Cordevole obsadzono Agordę. 
Załamanie się starego włoskiego frontu rozciąg- 
nęło się zatem takže na dolinę Suganyi siedem! 
gmin: 

Woiska marszałka polnego .Conrada pra 
na wschód od Borgo ku granicy i opanowały 
w zażartyt:b wałkach ulicznych, Assiago. 

NA FRONCIE ROSYJSKO RUMUNSKIM i 
w Albanii nic nowego. 


Szef sztabu generalnego. 
> 


KOMUNIKAT NIEMIECKI. 


BERLIN 10 listopada Urzędowo donoszą: 


NA FRONCIE ZACHODNIM. Gwałtowny winowajczyni 


gany w dół aż ku morzu, 


"== WINIE IA LEK ĆPZZNTCÓ, OO WOAAA AB. 


na stokach górskich, na równinie, wzdłuż brze- 


gu rzeki na zachód od Livenzy, na nowo usta. 


wiały się do walki, zostały pokonane. Od Su- 
sprzymierzone ar- 
mie dotarły do Piave. 

v. Ludendo:Ti. 


ROSYI POTRZEBA CARATU. 


GENEWA. Niektóre dzienniki francuskie 
z wściekłością występują przeciw Rosyi, jako 
wszystkich nieszczęść. ZŽaądają 


ogień huzaganowy poprzedził angielskie uderze-|one wykluczenia Skobieiewa z konferencyi pa- 


nie, które nastąpiło po świcie na 


wschód od kaplicy Poehl po Paschaendaele.łwstępu na ziemię francuska. 


północny |ryskiej, a nawet zabronienia mu raz na zawsze 


Pisząc o demo- 


|z pośród kandydatów, przedstawionych przez 


różne zrzeszenia, mianowicie czterej mianowa- 
ni na przedstawienie zrzeszeń rolników więk- 
szych i drobnych, trzej: zrzeszeń handlowych iÈ 
współdzielczych, trzej: zrzeszeń i związków za: 
wodowych robotaiczych, jeden mianowany na 
przedstawienie zrzeszeń naukowych. Na pozo- 
stałe krzesła mianowani będą dożywotnio przez 
króla znawcy spraw państwowych i społecz- 
nych, potrzeb nauki sztuki. 

Liczebny skład senatu odpowiadać ma 
dwu trzecim ustawowej liczby posłów, jeśli np. 
posłów będzie 200, senatorów będzie 135. Po- 
słów wybiera się na 5 lat, senatorów na 10 lat, 
ale połowa senatorów wybranych usiępuje co 


5 lat. 


s 


Daszkowa przeczytała. Był to rozkaz do obu, caro” 
wej z psią uległością oddanych „oficerów: Kapitana Wła- 
gjewa i porucznika Czekina, trzymających straż nad Wiel- 
kim księciem. Obaj mieli obowiązek spać z nim w tym 
samym pokoju. Pismo zawierało rozkaz zabicia W. 'księ- 
cia natychmiast, gdyby ktokolwiek usiłował „go uwolnić. 
uzasadniony tem,„że ruch na korzyść W „księcia z każdym 
dniem staje się groźniejszy. 

— „(Co do Petersburga“, mówiła carowa spokojnie, 
„wydałam już zarządzenia. Orłowa zabieram ze sobą. Pa- 
nin zostaje. Pozostawiam go tobie, ty będziesz czuwała 
nad nim i gwarantujesz mi za niego. Mój syn, następca 
tronu pozostaje w jego ręku*. Daszkowa poruszyła się. 
„Ja znam Panina“ mówiła carowa dalej „mogłoby mu 
wpaść na myśl wyzyskanie mej nieobecności celem ob- 
wołania W. księcia Pawła carem i rządzenia za chłopca. 
Ale Panin jest ostrożny i niezdecydowany. Na wypadek, 
gdyby się pojawiły pierwsze oznaki buntu zabierzesz mo- 
jego syna i przywieziesz go do mnie. Najlepsi oficerowie 
gwardyi znajdują się w mej świcie. To co tu zostało to 
sama młódź i bez doświadczenia wojennego. W decydu- 
jącej chwili rozdzieli się ostre naboje między pułki polo- 
we. Gdyby zaś gwardya ośmieliła się na bunt ąz białą 
bronią, w takim razie mam armię w Inflantach, i biada 
im, gdybym wjechała jako zwycięzczyni do mej stolicy. 
Bądź zdrowa!” 

W tymsamym dniu, w którym carowa opuściła Pe-- 
tersburg, powrócił także Mirowicz do swego pułku, sto- 
jącym właśnie garnizonem w Szliselburgu. Kompanie te- 
go pułku w sile po 100 ludzi zmieniały się co tygodnia 
na służbę w twierdzy. 

Ośmiu żołnierzy stało na straży w kurytarzu, wiodą- 
cego do kazamaty, w której by uwięziony prawowity car 
Iwan. | , 

Mirowicz po przybyciu do Szliselburga spalił prze- 
dewszystkiem jaknajstaranniej otrzymaną instrukcyę w 
ogniu kominka; poczem zarówno chytrze jak i podstępnie 
zabrał się do jej wykonania. 
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Carowa patrzała nań prawie że wzruszona, poczenr 
nachyliwszy się ucałowała go w czoło... „Drogi méj“, o- 
dezwała się łagodnym głosem, „jeżeli mnie kochasz u- 
wolnij mnie od największej troski, —od—* 

— „Ty masz troski?“ — szepnął Mirowicz cicho a 
pieszczotliwie—,,0 mów! rozkazuj twemu niewolnikowi*. 

„Nie mogę spać spokojnie *—tu nachyliła się zbliża- 
jąc usta do jego ucha—,jak długo żyje Iwan“. 

— „Wielki Książę Iwan!“ zawołał Mirowicz. 


— „On jest prawowitym carem w myśl testamentu 
cesarzowej Anny. To muszę przyznać sama. Ja go nie 
detronizowałam. Carowa Elżbieta wtrąciła go z kołyski 
do więzienia. Tam wyrósł jak zwierzę w klatce, zdala od 
społeczeństwa. Mężczyzna z myślami, z sercem, z sposo“ 
bem wyrażania się dziecka. Zidyociały książę drażniący 
dziś ambicyę wszystkich niezadowolonych, wszystkich 
moich wrogów, Przeciwstawiają go mnie, chcą mnie przez 
niego strącić z tronu. 

—- „Przenigdy!* zawołał Mirowicz zrywając się. Śle- 
py fanatyzm zarysował się przez chwilę na jego bladej 
twarzy, w marzycielskich oczach. 

— „Jutro może zdruzgotać mój tron. Kochany! 
Chcesz mnie widzieć w więzieniu albo...“ Zasłoniła twarz. 
rękami. 

— „Mam że go zamordować, ukochana?* szepnął 
ochrypłym ze wzburzenia głosem. 

„Mirowicz!* krzyknęła Katarzyna. 

Na twarzy jej zdawało się malować przerażenie. 

— „Musisz go usunąć z drogi*, mówił dalej żarliwie. 
„Wydaj nań wyrok śmierci, a ja go wykonam. Każ 
mię potem zatorturować na Śmierć; ratuj swoje imię. Ja 
umrę jaknajchętniej za ciebie!“ I płacząc całował jej ręce 
i stopy. 

— „Uspokój się mój przyjacielu“ odezwała się caro- 
wa. „Nie splamię krwią twoich rąk wiernych. Mam plan. 
Opowiem ci go. Chcesz więc w tej sprawie stać się cał- 
kowicie tylko mojem narzędziem?“ 
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— „Chcę“, odparł Mirowiez. „Jestem przecież twoim 
— twoim aż do śmierci“. 

— „Nie mów o śmierci“ 
„Dreszcz mnie przenika“. 


szepnęła carowa 
Przez chwilę zgroza zmie- 
niła potwornie rysy jej twarzy poczem zawołała ze śmie- 


chem bachantki...: „Dziś woła nas życie; naszem jest ży- 
cie... Całuj mnie... I pieść..!* 


VI. 


„Carowa jedzie do Inflant“ podawano sobie w ca- 
łym Petersburgu z ust do ust. Krzyżowały się najromai- 
tsze opinie o celu tej podróży. Ostatecznie zgodzono się 
na to, że carowa podejmuje ją dla spotkania się z Ponia- 
towskim. Mówiono, że już przesyciła się Orłowem, że 
odżyła dawna miłość, i tym podobnie. 

Ni»a jednak carowa wsiadła do karocy podróżnej 
wezwała jeszcze raz do swego gabinetu księżnę Daszkow. 

+  (arewa przechadzała się niespokojnie po pokoju. 
Wydawała się być nadzwyczajnie wesołą; nuciła swywol- 
ną aryę włoską, a od czasu do czasu spoglądała z pew- 
ną dumą w zwierciadło. 

— „Jestem piękna“ mówiła z ożywieniem, „uszczę- 
śliwiłam Mirowicza, przewyższyłam najśmielsze jego sny; 
on może już tylko dla mnie umrzeć. Ale nie chcę go 
już więcej widzieć. Pożegnanie wzburzyłoby mnie za. 
nadto. Tu są instrukcye dla niego, a tu pieniądze jakich 
może potrzebować“. Oddała jedne i drugie księżnej, po- 
ezem przystąpiwszy do biura, wzięła z niego jeden akt, 
przeczytała jeszcze raz uważnie, poczem go szybko pod- 
pisała. „Przeczytaj“. 
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2 Rady Regencyjnej. 
eelaryi Najdostojniejszej Rady Regencyjnej ^- 


Oficyalna nazwa kan- 


piewa: „Gabinet cywilny Najdostojniejszej Ra- 
dy Regencyjnej Królestwa Polskiego“. 

Organizacya „Gabinetu cywilnego", dostoso- 
wanego do wymagań obecnej chwili przejścio- 
wej, jest już dziełem dokonanem. 

Wczoraj wyżsi urzędnicy Gabinetu otrzy- 
mali dekrety nominacyjne, opatrzone podpisami 
regentów, sekretarza generalnego oraz pieczę- 
cią Rady z oriem polskim. 

Najdostojniejsra Rada Regencyjna nie wy- 
daje obecnie żadnych aktów urzędowych, a to 
z tego względu, że wedle ustawy, każdy akt 
jej <ontrasygnować musi premier ministrów pol- 
skich. Natomiast już obecnie napływają do 
Gabinetu Cywilnego liczne pisma. Prócz adre- 
sów hołdowniczych, złożono wiele podań, o 
najrozmaitsze ulgi od ustaw i rozporządzeń, o 
darowanie kar i grzywien, oraz wiele prośb o 
posady. 

Projekt Rady Stanu. Najdostojniejszej Ra- 
dzie Regencyjnej przedstawiony został w tych 
dniach projekt ordynacyi Rady Stanu Króle- 
stwa Polskiego, t. j. ciała parlamentarnego, któ 
re poprzedzi sejm polski. Wedle tego projektu, 
Rada Stanu, szładać się będzie ze 100 człon- 
ków. Z liczby powyżs ej, 20 mandatów wiry!- 
nych przypadnie na biskupów, przedstawicieli 
innych wyznań, reprezentantów wyższych u- 
czejni oraz delegatów większych miast. Z no- 
miaacyi ma zasiąść w Radzie Stanu 30 człon: 
ków. Reszię, t. j. 50 cziozków delegować będą 
z wyboru sejmiki powiatowe. 

Projekt ten jest od kilku dni rozpalrywa” 
ny przez Najdostojniejszą Radę Regencyjna. 

W nełdzie Radzie negencyjnei. „Echo Pol- 
skie“, (Moskwa) ogłasza list prof. Wacława 
Sierpińskiego treści następującej: 

„Szanowny Panie Redaktcrze! Dla uczcze- 
nia faktu powstania Rządu Polskiego w War- 
szawie mam zaszczyt przy niniejszem załączyć 
rb. 150 na jeńców-Poli%ów w niewoli resyj- 
skiej. Z tej samej racyi przeznaczam przyzna- 
ną mi w tym roku przez Akademię Umiejętno- 
ści w Krakowie nagrodę im. Simona do rozpo- 
rządzenia Rady Regencyjnej wedle Jej uzna- 
nia. Mam nadzieję, że Szanowna Redakcya nie 
odmówi swego pośrednictwa w przesłaniu A- 
kademii Umiejętności w Krakowie mego podzię- 
kowania za przyznane mi odznaczenie wraz z 
prośbą, aby Zarząl Akademii raczył wysłać w 
mojem imieniu przypadającą kwotę koron 900 
(dziewięćset) na ręce Rady Regencyjnej w War- 
szawie. Z wysokim szacunkiem. 

Waclaw Sierpiński. 

Moskwa, w październiku 1917 r. 

Širejk w drukaraiach częstechowszich W 
Częstochowie w licznych drukarniach 
wybuchnął strejk. ŻZecerzy żądają 
40 procent dodatku drożyźnianego. Skutkiem 
strejku nie wyszły gazety: „Goniec“ i Gazeta 
Częstochowska *. 

Polepszenie bytu nauezysielstwa w Piatrko 
wie. Jak wiadomo Rada miasta Piotrkowa u- 
chwaliła dodatek drożyźniany dla nauczyciel- 
stwa szkół elementarnych w Piotrkowie, w su- 
mie 16,000 koron. 


Z AMASTA | OKOLICY. 
Guakrowa Misiorys. 


DĄBROWA, 10 listopada. 
Piszą nam z miasta: Kierownicy wydziału 
żywnościowego Powiatowego Komitetu Ratun- 
kowego wypowiadają zdanie, że organizacya 
aprowidowana ludności w porównaniu =% 


innymi miejscowościami przedstawia się naj-| 


doskonalej. Jest to oczywiste samochwalstwe. 
Oganizaeya podziału żywności między ludność 
polega na ułatwieniu jej otrzymania wyznaczo- 


czych racyi żywności i na umniej:zeniu wycze-|- Hg 


kiwanja w ogonkach. Tymczasem cata dotych- 
czasowa praktyka wydawania racyi żywności 
jest tak utrudniona i biurokratyczna, że, aby 
uzyskać chleb lub cukier, trzeba odbyć wę. 
drówkę od Annasza do Kaifasza, poddać się 
różnym formalnościom meldunkowych i, co naj- 
gorsza stracić eonajmniej pół dnia, aby otrzy- 
mać funt cukru. 


GAEZ EETA CAPLESS K 


RW WA YW „PBN 1 M | 


Stepy, wydające cukier na kartki, oprócz 


|awyzłej książki żywnościowej i kartki cukrowej 


wymagają w miesiącu bieżącym osobnego za- 
pisu. Właściciel legitymacyi żywnościowej po- 
syła po cukier do sklepu komitetu przy zbiegu 
ul. 8 maja i Dąbrowskiej, gdzie mu odpowiada- 
ją, że może uzyskać cukier w sklepie swej 


OAK I. 


mea i r PECO M A A AO EA | WOP AT 


EK NÓWKA „| 3 O KI PDA === 


| Wyjaśnienia p. Hempla wcale nie uważa- 


odpowiedzi na to otrzymaliśmy List p. 
Hempla, który zamieściliśmy w Nr. 258. 


my za dostateczne. Zawie'a ono kilka sofi- 
tycznych twierdzeń, ale nie daje odpowiedzi 
na postawione mu zarzuty. P. Hempel, wy- 
,stępując w charakterze prelegentia Warszaw- 


dzielnicy; udaje się pod wskazanym adresem iiskiego Związku St. Spółdzielczych, winien zda- 
zamiast cukru otrzymuje... kwitek. Nim się u:|wać sobie sprawę, że pomiędzy instytucyą ko- 


zyska funt ukru, trzeba stracić kilkanaście ko- 
ron na herbatę w cukierniach. 

Pod adresem samochwalczych  kierowni- 
ków wydziału żywnościowego należałoby skie- 
rować pytanie, kiedy cały system wyfd:wania 


3 . = í 
chleba i cukru zostanie nareszcie uproszczony? į 


operatystyczną, z ramienia której występuje, a 
pomiędzy zasadami które głosi — jest znaczne 
rozgraniczenie. Co wolno w partyi socyali- 
stycznej—tego w imię dobra, całości i czysto- 
ści ruchu kooperatystycznego n:e wypada i nie 
wolno robić w kooperacyi pod płaszczykiem 


M. L. jkooperatyzmu dia celów ubocznych. P. Hem- 

meae 1 el, wnosząc z jego wyjaśnienia Świadomie z 
Dabrowa. PF? Wnosra FA 2 i e, śród a 

za parawanu koopeiatyzmu wśród ogółu ro- 


F 


(d) Wysłępy Adwertewisza, cieszące się od 
dawna zasłużoną dobrą sławą w Zagłębiu, ścią- 
gają w Dąbrowie i tym razem liczną publicz- 
ność do Sali Resursy. Na pierwszy występ (w 
piątek) wybrał p. Adwentowiez tragikomedyę 


Svena Langego „Samson i Dalila* — w której | 


w roli  Hierata Piotra  Krumbacka jak 
zwykle święcił tryumfy. Z reszty grających do- 
bra partnerką p. Adwentowicza była p. zieliń- 
ska jako żona Dagmara; a inni starali zię 
wszyscy wedle sił i... talentu by odegrać swe 
role bez zarzutu. (FoteiX VIL) 

(d) We wczsrajszam sprawozdaniu sadawem 
p. t. „Ukaranie oszczercy* mylnie wydru- 
kowano nazwisko p. Kossobudzkiego, 
co niniejszem prostujemy. 

| SOSRAWIEĘ. 

(s) dałshne nałtsżeństwo. W poniedziałek 
dn. 12 bm. w kościółku p. w. Serca Jezusowe- 
go w pierwszą rocznicę bohaterskiej śmierci ś.p. 
Witolda Jabłońskiego, sierżanta 6 pp. Legio- 
nów połskich zostanie odprawione żałobne na- 
bożeństwo. 

(s) 2 ruahu zawodowego. Zarząd Pol. Zw. 
Zaw. czeladników piekarskich na dzień 11 bin., 
godz. 6 wieczorem do lokala własnego przy ul. 
Maryackiej zwołuje nadzwyczajne zebranie 
członków. Na zebraniu mają być m. in. do- 
Kkonane wybory zarządu. 

(s) Kursy nauszycielekie. Przy Zrzeere- 
niu nauczycieistwa szkół początkowych w So- 
snowcu mają powstać wkrótce kursy uzupeł- 
niajace dla nauczycietstwa szkół początkowych. 
Kursy te odbędą się pod protektoratem Depar- 
tamentu w. r. io. p. Program obejmuje trzy 
działy: I Przyroda, II Język polski, 
geografia ojczysta i rzeczy społeczne oraz Iil— 
Metody nauczania początkowego. Czas trwa- 
nia kursów określono na 3 lata. Zapisy przyj 
muje zarząd Zrzszenia w lokalu przy uł. War- 
szawskiej 5. 

: Będzin 

©) Kempromis polsko-żytowski na grun- 
cie rady miejskiej z powodu miiości ESRO 
sobkowstwa niektórych radnych żydowskich. 
którzy nie cheą się zrzec mandatów na rzecz Po- 
laków, całą prawe odwieka i jeżeli dalej tak 
pójdzie, to próby kompromisowego załatwienia 
konfliktu aostaną rozbite, 


TEATRO, »uii/SIRZY S EET WOZIE AICAPRIADJ POZA ZIE m 


UPEA PTS :=2 bieo] CES 


NOGPENBTYJTYCZMNEGG. 


W jednym z ostatnich numerów naszego 
pisraa, w moiałce p. t. „Wykłady* preleganto- 
wi p. J. Homplowi uczyniiśmy zarzut, że pod 
płaszczykiem kooperatystycznym wśród koope- 


ratystów przesącza doktryny socyalistyczne. W! 


historya il O. BE zę: 
jo pochodzeniu dóbr, powołuje się na opinię w 
jtej mierze ś. p. E. Milewskiego i R. Mielczar- 


botników przesącza doktrynę socyalistyczną. 
Uważamy tego rodzaju agitacyę za niedopusz- 
czalną i dla czystości ruchu współdzielczego 
za szkodliwą. Jeżeli p. Hempel i w innych 
swoich wykładach i kursach organizowanych 
przez oddziały Warszawskiego Zw. Stow. Sp. 


t 


[oraz przez kooperatywy zamierza w ten sam 
poose kontynuować popularyzowanie idei ko- 


operatystycznej, to należałoby się w sposób 
stanowczy zastrzedz przeciwko tego rodzaju ro- 
bocie. Sądzimy, że instytucye kooperatystyez- 


e w Zagłębiu nadtą sprawą zastanowią się i 


wydadzą właściwe orzeczenie. 
Ojczyzną ruchu kooperatystycznego M kon- 
cepcyi związków zawodowych jest Anglia, a 


|jednak w Anglii robotnicy ruchu Socyalistyez- 


nego prawie úie znają. 

jeżeli więc chcemy, aby ruch współdziel- 
czy w Polsce nie został sparaliżowany, to uni- 
kajmy dostosowywania go do interesów par- 
tyjnych. ideologia kooperatyw i związków za- 
wodowych jest tak niezawodną i rozległą, że 
obejdzie się bez dekoracyi doktrynerskich'i sa- 
ma sobie wystarczy. Gdyby każdy działacz 
kooperatystyczny wychodził z tego założenia 
co p. Hempel, to naprz. p. Hempel będzie nad- 
używał i naginał organizacyę kooperatystycz- 
ną do ceiów partyjnych, ciągnąc ją ku lewi- 
cy, inni prelegenci jak naprz. p. Kmita ku Frak- 
cyi, p. Dąbrowski ku endecyi, p. Pokorski ku 
N.Z.R., ks. Mężnicki ku Ch. Di t. d. Koope- 
ratywy stałyby się wówczas terenem walki 
różnych kierunków społecznych i politycznych, 
czego sobie nikt chyba nie życzy. 

P. Hempel, odpowiadając na naszą uwagę 


skiego, obecnego dyrektora Związku. Jeżeli p. 


| Hempel uważa, iż tym sofizmatem nas przeko- 
ina—to jest w błędzie. 


Gdyby przyjąć powyż- 


szy punkt wyjścia, to w Związku p. Hempel 


| powoła się na powiedzenie Mielczarskiego lub 


Krzywickiego, p. Kmita na Milewskiego, p. 

Dąbrowski na Wojciechowskiego i t. p. Dla 

nas i dla Związku St. Sp. jedynie miarodajne 
w tej sprawie jest stanowisko i opinia rady 

nadzorczej, jako jedynej prawnej r*prezentscyi 

RE kooperatystycznego i idei kooperatyzmu w 
olsce. 


i Co zaś do dowodzeń odnośnie określenia 


O POBRAO, CZYSTOŚĆ I CAŁOŚĆ RUCHU | 


„towarzysze“, to nie uważamy nawet za sto- 
sowne w tej sprawie wdawać się w dyskusyę. 
Jeżeli na sali znajdował się zwolennik NZA., 
Chrześcijańskiej Demokracyi lub robotnicy bez- 
partyjni, to Oni, nie uznając wyłączności socya- 
listycznych, moeno będą zdumieni, słuehająe 
na zebraniukooperatystycznem agitacyjnychtype 
wych wywodów agitatora socyalistycznego... 


-— 


INAY) 7 
UREI USERRA 


Magazyn Mód Koniekcji i Galanterji 


NALINY KOSSO 


w Dąbrowie Sobieskiego L. 7 


BU! 


POLECA w wykwininym wyborze kapelusze warszawskie i wiedeńskie, 
przeróbki, przelaronowywanie. FANTAZYE KWIATY. 


BIŻUTERYĘ SZTUCZNĄ | 


dskutacznie się zamówienia ga materje sztandarowa. 


Roan ARN y e 
s AAEN a PSE 
ZA © WO 


1196-3-3. 


Str. 4. 


Korespontiencya 
rozdzielenych. 


Uprasza się wszystkie pisma wychodzące 
w Rosyi o przedruk niniejszego. 
DEE O S E arAjkÓd 


Katarzyna Jędrusik z Gołonoga zawiadamia męża 
swego Jaga Jędrusika, ustawiciela ze stacji Gołonóg Dr. 
Ż. Nadwiślańskiej obecnie przebywającego w Rosji, że 
telegramę, list i pieniadze 400 koron otrzymała, Wszys- 
ey jest:śmy zdrowi, Józio ciągłe zapytuje czy tatko po- 
wróci. Pozdrawiamy męża i ojea, prosimy, o dokładny 
adres. Wszystkie dzienniki wychodzące w Rosji, prosi- 
my o przedruk niniejszego. 1228-1-1. 


CTED FE TZ ZNAC PR WPWROKYCK [ZIIP o | o 

Anna Salwa z Gołonoga dom Łuckosia, poszukuje 
moża swego Stanisława Salwę wekslarza Dr. Z. Nadwiś- 
ląńskiej, obecnie przebywającego w Rosji, zapytując go, 
ozy jest zdrów i gdzie przebywa, proszę o przysłanie 
pieniędzy, gdyż jestem w krytycznem położeniu wraz z 
dziećmi. Wszystkie dzienuiki wychodzące w Rosji, pro- 
simy o przedruk niniejszego. 


Weronika Jezierska z Gołonoga, poszukuje ojca 
Tomasza Jezierskiego weksłarza ze stacji Gołonóg Dr. Ż. 
Nadwiślańskiej, obecnie przebywającego, w Rosji zapy- 
tując go o zdrowie i gdzie przebywa prosi ojca o do- 
kładny adres i przysłanie pieniędzy, sama jest zdrowa 
Wszysthie dzienniki, wychodzące w Rosji prosimyo prze- 
druk niniejszego. 1229-1-1. 


Uniwersalne-Ateljer 


L. Stanisławczyka | 
w DĄBROWIE, Ulman róg 3 Maja (Klubowej) gg 
Żywa, pełna podobizna wiernychrysów Ś 

drogich zmarłych. 

Otrzymacie w portrecie z każdej fotogra- Jl 

fji z pojedyńczej czy grupy nawet z naj- 
bardziej zniszczonej 


FOTOGRAFIE NA POMNIKI j: 
Niskie ceny. -== Staranne wykonanie $ 


1215-2-2. 


Kowali, enasi 
stolarzy i 


POSZUKUJE 


C. i k. Fabryka maszyn | 


OŚWIĘCIM 2. 


Warunki bardzo korzystne, całodzienna apro-! 


wizacya, sypialnie i t. d. 


4 


rY. 
AK 


Żądajcie tylko WSE: nieszkodliwą 
farbę do farbowania i przefarbowania domowym ; 
SPOSOBEM wszelkich materjałów we wszystkich ; 
najmodniejszych kolorach. 
WYSTRZEGAĆ SIĘ NAŚLADOWNICTW! 
Do nabycia we wszystkich składach aptecznych, 
aptekach i składach farb. 


GENERALNY PRZEDSTAWICIEL 
M SZĘEPĘ 
ŁÓDŹ, POŁUDNIOWA "4. 
DOK. ZA ATDA ORESTE EE EAST RENE 
OGŁOSZENIE DROBNE. 


T ars» Się zamówienia na materje 
- Uskutecznia Sztaadarowe Halina rosse 
budzka Dąbrowa. 


1222-2 5 


1105-1-3- 


Redaktor i wydawea Wiktor Mom dalski. 


s, M AT EF ESS IEC 
BEE EE — E E PRZE O E E a E S 


> UERPO REE: OJ 


GS] ź 
rd 


z gdyż na przyszłość 
e zalegającym z przedpłatą dziennika nie będziemy 
e) mogli wysyłać. 


o Own CZE ZYWO Dak 


Gua ZAWÓR O POLSSRA "F 

PRENUMERUJGCIE | 

„GAŻETĘ POLSKA” 
wychodzącą 

w Ko 


Górniczej. 


„Gazeta Polska“ 


jest 


dziennikiem po-: 


w każdym numerze artyknży polityczne i tele. ! - 
gramy, oraz informującym o wypadkach w kra-; 3 
ju i zagranicą — Od 6 listopada br. zaś da po-:$ 


nadto swym czytelnikom 


== WSPANIAŁĄ 


PREMIĘ KSIĄŻKOWĄ |% - 


w formie dodatku do każdego numeru gazety. 
W dodatku będą pojawiały się dzieła hi- 
storyczne, powieści, poezye i t. d. 
Jalsa pierwsze dzieło rozpocznie od 6 li- 
stopada wychodzić zbiór opowiadań p. t. 


NA CARSKIM DWO! 


dołączana arkuszami (po 4 sirony)do każdego; 


A | numeru „GAZETY POLSKIEJ, poczem jesz- | 


cze w ciągu listopada rozpoczniemy druk inte- 
rea CE? dzieła z z, sA Ea ph 


jjedyny w swoim rodzaju w literaturze en | 


| ZYCIORYS B. CARA oraz hislorya jego rzą- a 


1E z 


SZEZ „ególniejszem uwzględnieniem t. zw. 
ROB CC rosyjskiej. Cała książka 


Żeby początkowych arkuszy nie brakło 
trzeba się spieszyć z nadsyłaniem prenumeraty, 
która wynosi już wraz z przesyłką pocztową 
3 korony 50 hal. miesięcznie. 

* cj * 
Rozpoczynając z dniem 6 listopada druk 


B E 5 © A 
KOI W ip i € | dodatku książkowego, zawierającego opowiada- 


nia z dziejów współczesnych zwiększamy temsa- 
| mem objętość „GAZETY POLSKIEJ“ 6 połowę. 

e Czyniąc to nie szczędzimy kosztów, musi- 
my jednak wobec ogólnego braku papieru o- 
ograniczyć się do istotnie niezbędnego nakładu, 
który będziemy regulowali na podstawie nadsy- 
;łanej prenumeraty. 

Prosimy przeto czytelników chcącyca 


nie 


1223-1-6 | doznać przerwy w otrzymywaniu „GAZETY POL 


SKIEJ“ o nadsyłanie jej wcześnie tak, by przed 
(dniem 15 listopada doszła do rąk administracy |. 
ami na kredyt a temhardziej 


i 
Przedpłata na „GAZETĘ POLSKĄ“ wraz 
z codziennym dodatkiem książkowym (w obję- 
tości 4 stron), który utworzy z czasem pokaźną 


Bibliotekę Gazety Polskiej 


| corocznie L2—14 tomanmni, zostaje z po- 
wodu podrożenia papieru nieznacznie od 1 listo 
ipada podwyższoną i wynosi miesięcznie 
z przesyłką pocztową w okupacyi 


jausiryackiej 3 K. 50 hai., w okupacyi niemieckiej 
;2 miarki 60 ten. 


Cena pojedyńczych numerów zostanie z 
dniem 6 listopada podwyższona w  okupacyi 
austr. o 2 hal., tak że wyniesie 14 halerzy za 


numer, w okupacyi niemieckiej 12 fenigów. 


ADNMINISTRAGCYA. 


MME KUJ 
AATE R 


Drukarnia „&azety Polskioj* 


popularnym g 


o 
manuara s 
cad A 


Nr. 246. 


KURJER 
ŚWIĄTECZNY 


ILLUSTROWANY TYGODNIK 
HUMORYST. - 


SATYRYCZNY. 
| Sqety ROK | 


wydawnictwa 


PRENUMERATA : KORON 8.— 
KWARTALNIE Z PRZESYŁKĄ POCZTOWĄ. 


REDAKCYA i ADMINISTRACYA: 


WARSZAWA 
ULICA SENATORSKA 28730. 


ROWERÓW i PRZYBORÓW 
M: 


St. KRZYWAŃSKIEGĆ 


w Będzinie, ul. Słowiańska Nr. 8. 
Oddzial w Dabrewie ul. 3 Maja Nr. 9. 
Poleca rowery nowe i używane wszel- 
kie części i przybory, hurtowo i detalicz- 
nie; reperuje, przerabia i odnawia rowery 
najbardziej zniszczone po cenach niskich. 
Reperacya 
135—25—X 


inaszyn do szycia i gramo- 


fonów. 


FABRYKA 


PRACOWNIA 


BLA SZTUKI KOŚCIELNEJ 


r. Kopaczyński i S-ka 
KRAKÓW uł. BRACKA L. 2. 
Szaty liturgiczne, Kapy, Chorągwie, 
Grnaty, Baldachimy, Stuły, Paramenta 


kościelne, Kielichy, Monstrancye, 
Puszki, Świeczniki, Lichtarze. 


Towarzystwo Akcyjne 


Elektrowni Sosnowieckiej 


wobec powiększenia sieci na Redenie 
rozpoczęło z dii. 22. IA.i7. przyłącze- 
nia w Dąbrowie nowych urządzeń 
elektrycznych, przyczem świetlnych 
bez ograniczenia mocy, a motero- 
wych do 10 KW włącznie. 

Obecnie zgłoszenia będą przyj- 
mowane z ul: Kr. Jadwigi między ul. 
Kościelną i Żelazną. Z ulicy Żelaznej 

z ul. Sławkowskiej. 


w Dąbrowie ul. 3-go Maja 16. 1261-3-4 


w Dąbroewia Garniezej ul. Kr. Jana Sobieskiego 2. 


